Uwagi: 

ważny jest sam proces zabawy i spędzenie czasu z dzieckiem. Podczas rysowania nie zwracać szczególnie uwagi na dokładność kresek, tu ważny jest sam proces decydowania, co dziecko chce rysować. Jeśli zabawa zakłada rysowanie, proszę nie rysować za dziecko, tylko można przygotować kartkę – brudnopis  i pokazać dziecku, jak Państwo jak najprościej rysują różne rzeczy i poprosić o przerysowanie wg Państwa wzoru. Wszystkie dzieci umieją rysować, tylko potem zaczynają się wstydzić, porównywać z innymi i często dochodzą do wniosku, że nie umieją. „Nie umiem” znaczy „nie wiem, od czego zacząć”.

Nie muszą Państwo starać się wszystko wykonać jak w instrukcji. Można dołożyć jakieś swoje elementy zabawy, jeśli wpadnie Państwu do głowy jakiś pomysł, inne opuścić, jeśli nie czują się Państwo z czymś swobodnie. Im więcej osób bierze czasami udział, tym ciekawiej wychodzi zabawa. Jeśli dziecko na początku ma z czymś trudności, to należy mu pokazać, jak Państwo coś wykonują. Nie przejmować się, że dziecko czegoś nie umie – zwłaszcza jeśli chodzi o zrozumienie zasad nowej zabawy - w końcu dzieci wielu rzeczy dopiero się uczą, a każdy z nas ma prawo czegoś nie umieć albo się pomylić. 

Jeśli w wypowiedziach, zabawach lub rysunkach powtarzają się jakieś treści, to znaczy, że aktualnie one dominują w myślach dziecka – można o zauważonych rzeczach porozmawiać (chyba jesteś na coś rozzłoszczony, chyba czegoś się boisz, coś cię ucieszyło). 

Propozycje zabaw rozwojowych w ramach zajęć z psychologiem:
1. Ćwiczenia – zabawy ruchowe kształtujące orientację w przestrzeni i działania w niej.
(potrzebne- przestrzeń)
Stajemy obok dziecka w odległości takiej, by móc swobodnie  wyciągnąć ręce. Dorosły i dziecko obracają się każdy wokół własnej osi (ręce rozpostarte na boki). Kręcimy się wokół własnej osi kilka razy zmieniając kierunek obrotu (raz w prawo, raz w lewo). Odpoczywamy.

Siadamy na podłodze i staramy się zrobić obrót wokół własnej osi, nie odrywając pośladków od podłogi. Odpychamy się  nogami od podłogi i wspomagamy rękami. Łatwiej to ćwiczenie zrobić na podłodze bez dywanu. Również w tym ćwiczeniu zmieniamy kierunek obrotu (prawo/lewo). Odpoczywamy.
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Dorosły i dziecko leżą na podłodze na brzuchu z nogami ugiętymi w kolanach. Odpychając się rękoma, każdy próbuje obracać się w miejscu wokół własnej osi. Ćwiczenie łatwiej wykonamy na podłodze bez dywanu. Odpoczywamy
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Stajemy za dzieckiem i podnosimy dziecko pod pachami, tak, by pachy dziecka były wsparte na naszych przedramionach, a plecy i głowa dziecka oparta o naszą klatkę piersiową. Trzymając w ten sposób dziecko zaczynamy obracać się wokół własnej osi, powoli, następnie  szybciej, potem znów wolniej. Zmieniamy kierunek obrotu na przeciwny. Odpoczywamy. Jeśli nie możemy podnosić, sadzamy dziecko na swoich kolanach i kręcimy się z nim na siedząco.

2. Rozwijanie myślenia, ciekawości poznawczej – eksperymenty
(potrzebne: plastelina, sznurek lub miarka, pojemniki o różnej pojemności- szklanki, kubki, miseczki, waga, woda, artykuły sypkie- ryż, kasza)
Zabawa z użyciem wagi – stawiamy na wadze pojemniki z nasypanymi różnymi materiałami i porównujemy wagę. Wskazujemy dziecku, że np. pomimo tej samej objętości (te same kubki) – różne rzeczy ważą więcej.   Możemy sprawdzić, ile miejsca zajmuje np. 100g ryżu, a ile tyle samo makaronu. Bawimy się w mierzenie rzeczy – porównywanie, co jest dłuższe, np. biurko czy stolik. Wskazujemy, że miarka/sznurek np. metrowa zawsze jest tak samo długa, obojętnie czy jest zwinięta czy rozwinięta. Eksperymentujemy z wodą- przelewamy ją do różnych naczyń – zawsze te samą ilość i obserwujemy, jak inaczej wygląda w różnych naczyniach (np. sięga do połowy kubka, zakrywa tylko dno w miseczce), pomimo że cały czas jest to ta sama ilość wody. Bawimy się też plasteliną – lepimy z niej 2 kulki o tej samej wielkości – następnie prosimy dziecko o rozwałkowanie jednej z nic. Sprawdzamy, ile miejsca zajmuje, następnie prosimy o ponowne zrobienie kulki. Celem zabawy jest również zyskanie wiedzy, że pomimo przekształceń ilość plasteliny/wody lub długość sznurka nie ulega zmianie.  
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